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Przed wyouchem
W ło ch y  od rzu c i ły  p ro p o zy c je

K om ite tu  P ię c iu  i w  G en ew ie  za ­
pan o w a ł  „n a s tró j  p a n ic zn y " .

Z tem . nastro jam * j e s t  w o g ó le  
ba rdzo  n ie jed n o l ic ie .  W  sobotę 
np. część  p rasy  po lsk ie j  w  don ie­
s ien ia ch  z  G en ew y  s tw ie rdza ła ,  
że  s y tu a c ja  w y g lą d a  ca łk iem  bez­
na dz ie jn ie ,  a  część  d ru ga  dono 
s i ła  o  w z ra s ta ją c y m  optym izm ie .  
T ym cza sem  d ecy z ja  w łoska  je s t
zu pe łn ie  z ro zu m ia ła  i je ś l i  p ew n i
dyp lom ac i  o d d a w a l i  ś ię  z łu d ze ­
niom, to ty lk o  św ia d c zy  bardzo  
n iepoch lebn ie  o  ich  poczuc iu  rze  
c zyw is to śc i  i zdo lnośc i  p r z e w id y ­
w a n ia  —  a  zarazem  n iepom yś ln ie  
w r ó ż y  co  do p rzysz łośc i ,  b o  na 
ja k ie  g r z ę za w is k a  zab rn ie  sytua 
c ja  eu rope jska ,  je ż e l i  w  da ls zym  
c ią gu  Ło, co d la  s ze rok iego  ogó łu  
je s t  zu p e łn ie  ja sn e  i zrozum ia łe ,  
będz ie  d la  d yp lo m a c j i  s tan ow i ło  
—  n iep r z e w id z ia n e  n ie spodz ian ­
k i?

O d m o w a  w io sk a  by ła  do p r z e ­
w id zen ia ,  g d y ż  p r z y ję c ie  p rooozy-  
c y j  g en ew sk ich  s ta n o w i ło b y  po­
p ros tu  k a p itu la c ję  M usso l in iego .  
D a w a ły  on e  W io ch om  p rz ec ie ż  o 
w ie le  m n ie j ,  n iż  n ied aw n o  p rzed ­
tem  o b ie c y w a l i ,  im  w  P a r y ż u  pp. 
Eden  i L a v a l  —  w ła ś c iw ie  n ie  da 
w a ły  kon kre tn ie  n ic ,  bo w s z y s t ­
ko u za le żn ia ły  od L i g i  N a ro d ó w ,  
a w ię c  ju ż  n ie ty lko  od  A n g l j i ,  
a le  i od  wszys tk ich  inn ych  p a r t ­
nerów , za s ia d a ją cy ch  w  Radz ie  
L ig i .

O d rz u ca ją c  a to l i  p r z ed s ta w io ­

ną sobie  o fe r t ę ,  W ło c h y  d a ły  tt(
zrozum ien ia ,  żo n ie  w y k lu c za ją  
da lsze j  dyskus ji .  Św iadczy*  o tem 
za rów n o  ustęp  o f i c j a ln e g o  komu- 
uikatu rzym sk iego ,  w  k tó rym  w y  
ja śn ia  s ię  d la c ze g o  o d p ow ied ź  
w yp a d ła  odm ow n ie ,  iak  i fa k t  
w y zn a cz en ia  n astępn ego  posit dze 
n ia  gab ine tu  na w to rek  —  w id o ­
czn ie  w  oczekiw aniu, co od p ow ie  
Genew a. Jednakże  o zm ian ie  pre- 
p o zy cy j  L i g i  na korzyść  W ło ch  
trudno m j śleć, skoro stanów isko 

' A n g l j i  w  os ta tn ich  dn iach  coraz 
b a rd z ie j  . . s z tyw n ie je " .

A  zatem  zm ie rza m y  Ku w o jn ie ?  
T ak h y  w y g lą d a ło  W  każdym  r a ­
z ie  in t e rw e n c ja  L i g i  N a r o d ó w  ra 
cze j p r z y c z y n i ła  się do za o s t rz e ­
n ia  s y tu ac j i  n iż  do j e i  z ła g o d ze ­
nia. b o  t e ra z  ju ż  coraz  m n ie j  m ó­
w i  s ię  o A b is y n j i ,  a co ra z  w ię c e j
0 m oż l iw ośc i  s ta rc ia  zb ro jn ego  
an g lo  - w łosk iego ,  —  ba, naw et o ! 
w spó łd z ia łan iu  w o jskow em  F r a n ­
c j i  p r z e c iw  W ło ch om  i o n ie  daj.ą 
cych  s ię  w p ro s t  p rz ew id z ie ć  kom ­
p l ik ac ja ch  w  ca łe j  E u rop ie

Spoczątku w ysu w a n o  jako  ha­
sło „kon ieczn ość  ra tow a n ia  p re ­
stiżu L i g i  N a r o d o w " .  T e ra z  zas 
m ożna ju ż  uw ażać  za  r ze cz  p ew ­
ną, że W ło ch y  usuną s ię z L i g i
1 że  zn aczen ie  in s ty tu c j i  genew*- 
sk fe j  dla u trzym an ia  pokoju  eu­
rop e jsk ieg o  (b oć  poza  E u rop ą  n.e 
m ia ła  ona żadn ego  r ea ln ego  au ­
to ry te tu )  w  każdym  ra z ie  s i ln ie  
osłabnie , gdy  s ię  usunie jed en  z 
j e j  g łó w n y ch  f i l a r ó w  A  eo bę ­
dz ie  j e ś l i  się ten f i l a r  sprowoku 
j e  do tego, by s ię stał taranem 
ro zb i ja ją c y m  E u rop ę?

P o ż a r  w o jen n y  j e s t  tuż n iem al 
fa k te m :  dymu pełno, ty lk o  ty ie  
że  p łom ien i je s zc ze  n ie  w idać. 
A l e  g d y  w ybuchną , to co pow inno  
być zadan iem  g ló w n em :  z loka lizo  
w an ie  . pożaru, c zy  też  j e g o  r oz 
s ze rzen ie?  C zy  L i g a  N a rodów ,  
k tóre j  A n g l j a  zawsze* dotąd od­
m a w ia ła  skutecznego  poparc ia , 
g d y  szło o s p ra w y  europe jsk ie ,  
ma obecn ie  s taw iać  na ka r tę  ca ­
ły  pokój E u ro p y  d la tego ,  że w  
g r z e  zn a la z ły  sie ko lo n ja ln e  in t e ­
resy  A n g l j i  ?

T a k ie  p y tan ia  n a su w a ją  się, 
g d y  c zy tam y  o g ro źbach  „ san k ­
c y j "  i o d e te rm in a c j i  W ło ch  do 
w a lk i  ob ron ne j  „ z e  w s zy s tk im i" .  
L je ż e l i  c zegoś  oczeku je  d z is ia j

Jak zareaguje Genewa
P r ó b y  d a l s z e }  m e d i a c j i
G E N E W A ,  2 1  9. —  S zereg

ro zm ów  p om iędzy  cz łonkam i K o ­
m itetu  P ię c iu  oraz  d łuższe kon­
fe r e n c je  am basadora  de M ada- 
r aga  z bar A lo is i ,  a następn ie  
z min. E den em  i sekre tarzem  g e ­
nera ln ym  l i g i  N a ro d o w .  p. A v e -  
nolem —  sp ow o do w a ły  o d roc ze ­
nie pos iedzen ia  K om ite tu  P ięc iu  
do g o d z .n y  6.30 poro fu am u , 
P r z ed  rozpoczęc iem  pos iedzen ia  
K om .te tu  P ię c iu  min. E den  o- 
św iad czy ł  d z ien m k a rzo m :  •— -„N ie  
m ożem y pójść  da le j  w  ustęp­
s twach"...  P os ied zen ie  K om ite tu  
P ię c iu  by ło  bardzo  krótk ie .  W  
j e g o  toku am basador  de M ada- 
r i e g a  zapozna ł członków k om ite ­
tu P ięc iu  o f i c ja ln ie  z tekstem 
komunikatu, poczem  K o m ite t  P ic  
ciu o d roc zy ł  ob rad y  do pon ie ­
działku.

D z ien n ikarzom  ośw iadczono , 
że K om ite t  P ię c iu  nie j e s t  j e s z ­
cze w  pos iadan iu  o f i c j a ln e j  o d ­
pow ied z i  w łosk ie j  na sw e  p rop o ­
zy c je  i te j  od p ow ied z i  oczeku je . 
K om u n ika t  o uchw ałach  r z y m ­
skiej Raay M in is trów  nie je s t  w 
rozum ien iu  Kum itetu  P ię c iu  o d ­
p o w ied z ią  u rzędow ą  pod j e g o  ad ­
resem.

W  tem subte lnem  rozróżn ien iu  
pom iędzy  kom unikatem  i odpo ­
w ied z ią  d o p a tr y w a ć  s ię  na leży  
w o l i  obu stron, a w ięc za rów n o  
W łoch ,  ja k  i L i g i  N a r o d ó w  do 
da ls zego  p ro w a d zen ia  o e r t rak ta -

c r ; .

i s k i e r k a  n a d z i e i
G E N E W A ,  21. 9. 35. W ia d o ­

m ość o uchw a łach  w łosk ie j  rady  
mUfiitdfów, od rzu ca ją c y ch  p rop o ­
zy c je  po lu b o w n ego  zał i tw ien ia  
kon fl ik tu  a f r yk a ń sk ie g o  w y w a r ła  
nader  p rz yg n ęb ia ją c e  w rażen ie .

Ze s t ron y  w łosk ie j  s ły s zy  się. 
ii. u ch w a ły  rzym sk ie j  rady  m in i­
strów z r e d a g o w a n e  są w  ten spo­
sób, ja k g d y b y  p o zo s ta w ia ły  je s z ­
cze p ew n ą  d ro gę  d la  dalszych ro 
kowań. R ok ow an ia  będą jednak  
n ie zm ie rn ie  trudne, w ła ś n ie  dla

wobec odmownej odpowiedzi Rzymu
tego, iż  w y jś c ie  poza  p ro p o zy c je  \ 
przed łożone  p r z ed  tr zem a  dn iam i 
R zy m o w i  i p ó jś c ie  w  ustępstw ach  > 
da le j  j e s zc ze  m og ło b y  ju ż  s tanąć
w  w y ra źn e j  sprzecznośc i  za row ne  
z l i te rą ,  ja k  i z duchem  paKtu L i ­
g i  N a ro d ó w .

R Z Y M ,  21. 9. ( F j t T ) .  W ło sk ie  
koła  p o l i ty c zn e  u trzym u ją ,  że de ­
c y z ja  rady  m in is t r ó w  n ie  p o w in ­
na być '‘ n t e rp ie to w a n a  ja k o  chęć 
z e rw a n ia  p rz ez  r ząd  w io sk i  roko­
w ań  na te ren ie  genewsKiir . z człon 
kami Rady.  .Jeżeli K o m i te t  P ięc iu  
po zbadan iu  od p ow ied z i  w łosk ie j  
p r z ed ło zy łby  r zą d o w i  w łosk iem u  . 
now e  p ropozyc je ,  to  zostaną  one 
zbadam  lo ja ln ie  i sum ienn ie

K i e d y  b e d a  z a s t o s o w a n e  
s a n k c j e

P A R Y Ż ,  22. 9. ( P A T . ) .  Z da ­
niem „ L e  M a t in "  z p rz em ó w ien ia  
L a v a la  na pos iedzen iu  R a d y  M i ­
n is trów , w yn ik a ło  jasno, że  sp ra ­
w a  ew en tu a ln eg o  zas tosow an ia  
sankcy j  zosta łaby  w n ies ion a  
p rzed  fo ru m  L i g i  d op ie ro  w  r a z i e  
ro zpoczęc ia  k roków  n iep r zy ja ­
c ie lsk ich

F ran cu ska  Rada  M in is trów : n ie  
uważa.a  za  wskazane,  p is -a  dz ień  
nik —  dysku tow ać  sp raw y  ew e n ­
tualnych sankcy j  p rzed  s tw ie r - i  
dzeniem, jak i  ob ró t  p rz yb ie rz e  
ro zw ó j  kon fl ik tu . Jest w ię c  p rzed  
■wozesnem czyn ić  ja k iek o lw iek  
p rz ew id y w a n ia ,  co do d ecy zy j ,  ja  
k ie  będą  pow z ię te  w  p rzesz łym  
tygodn iu .

D z ienn ik  uważa, że  p rzed  osta- 
tecznem  zakończen iem  rokow*ań, 
ro zpoczę tych  d la  za ła tw ien ia  te j  
sp ra w y  na p ła s zc zyźn ie  m ięd zy ­
na rodow e j ,  n a leży  w ys łu ch ać  jes z  
cze  ew en tu a ln ych  now ych  kentr- 
p ro p ozy cy j  w łosk ich

O dm ow n a  od n ow ied ź  M u sso l i­
n iego m e  ■wyklucza bow iem  m oż­
l iw ośc i  tak ich  kon trp rop ozycy j .

M o t u f l z a c j a  w  A Ł > s v n | i ?
L O N D Y N , 2 1 .  9 (P A T )  R e u ­

ter donosi z A d d is  A beby, że u- 
c h w ała  w ło sk ie j ra d y  m in istró w  
w y w o ła ła  osłu p ien ie  i gn iew . K o ­
la  d w o rsk ie  są zd an ia , że A bi- 
syn jś  n ie  p o zo sta je  n ic  in n ego ja k  
o g ło sić  p ow szech ną m o b ilizac ję .

C e sa rz  jed n ak  n ie  Dowziął do­
ty ch c z a s  żad n ej d ecyz ji. W edług 
o św iad czen ia  p rz e d sta w ic ie li m ■ 
nister.-łtwa s p ra w  zagra n icz n y ch .

A b is y n ją  p ok ład a  obecnie n ad z ie ­
ję  je d y n ie  w A n g lji .

K A I R .  22.9- ( P A T ) .  T ra n s p o r ­
ty  w o jsk  w łosk ich  do A f r y k i  p rzy  
b y w a ją  w  tem pie  p rzysp ieszonem . 
W c z o ra j  p rzesz ło  p rzez  Suez 7 
tys. ż o łn ie rzy  w łosk ich .

D z ien n ik  „ R e f o r m a "  donosi, że 
b ry ty jsk i  s taw ia cz  m in  odp łyną ł 
na m orze  C zerw one .

W A S Z Y N G T O N ,  22.9 ( F a i ) .  

D ep a r ta m en t  stanu p oda je  do 
Wiaćmmości, iż  w  ram ach u s taw }  
o neu tra ln ośc i  zosta ło  utwors>o- 
ne t  iuro k o n tro ' i  b ron i  i am un i­
cji, B a r o  to  —  ja k  podkreś la  
d epa r ta m en t  stanu —  nie zo s ta ’ o 
u tw orzon e  pod w p tyw em  sy tuac j i  
eu rope jsk ie j .

N a  cze le  b iu ra  s tanął d łu go le t ­
ni r e f e r e n t  sp raw  r o zb ro je n io ­
w ych  Green .

Przem.cny lot
t r a n s a t l a n t y c k i

L O N D Y N ,  22. 9. ( P A T ) .  —  
Lo tn ik  l i t ew sk i  F e l ik s  Waikus, 
k tó r y  w y s ta r to w a ł  do lotu N o w y  
Y o r k  —  h o w n o ,  m usia ł  lądować 
spowodu braku b en zyn y  w  Ball in  
robe w  lr la n d j i .

Sejm Siąski
z b i e r z e  s ią  2 4  b ,  m .

„M o n i t o r  P o l s k i "  z dn ia  w c zo ­
ra js ze go  zam ieszcza  za rząd zen ie  
P re z y d e n ta  R ze c zyp o sp o l i t e j  o 
zw o lan  u Se jm u ś ląsk iego  do 
m ias ta  K a to w ic  na d z ień  24-go 
w rze śn ia  1935 r.

Sejm Polaków
N O W Y  J O R K  21.9. ( P A T )  W  

To ledo  w  stan ie  Ohio , zakończy ł  
się 23 se jm  Zw iązku  P o ia k ó w  w  
A m ery c e .  N o w y m  p rezesem  na 
przysz łe  3-ch lec ie ,  w y b ra n y  zo­
sta ł Boi. F i l ip ia k .

Wszystkie okręty wojenne Anglji*
odpłyną za kifka oni na Morze Śródziemne

S Z A N G H A J  22.9. ( P a T . ) .  W  
tu te js zych  dobrze  p o in fo rm o w a ­
nych kołach b ry ty jsk ich  p a n u je  
p rzekonan ie ,  ż t  obecny  spokój na 
D alek im  W sc h o d z ie  p ozw o l i  A n ­
g l j i  l i c zn e  jednos tk i  sw e j  eska­
d ry  s ta c jon ow a n e j  w  Chinach , u- 
żyć  w  ra z ie  p o trzeb y  w* Europ ie .

P A R Y Ż ,  22.9. ( P A T . ) .  A g e n c ja  
J lavassa  donosi z Lon dyn u ,  iż za 
k i lka  dni w szy s tk ie  an g ie lsk ie  o- 
k tę ty  w o jnnn e  z w y ją tk iem

dw óch  k rą żo w n ik ó w  i kilku ok rę ­
tów , p o trzeb n ych  na t e r y t o r ia l ­
nych  w o da ch  w y sp  b ry ty jsk ich ,  
odp łyn ą  na M orze  Śródz iem ne,

W  kołach p o l i ty c zn ych  zad a ją  
sobm pytan ie ,  c zy  w*obec oddan ia  
tych s il na us ług i L ig i ,  rząd  w ł o ­
ski n ie  uzna za w skazan e  pod jąć

lub na w o d y  bezpośredn io  z n iem dyskus j i ,  ce lem  p o k o jo w ego  z li-  
( sąs iadu jące . - | kw -'dowania za targu .

T a ie m n t c z r  p a c z k i

Fantastyczny rekord
91 godzin w pow/etrzu balonem kulistym

M O S K W A ,  22. 9 ( P A T  ).  L o t ­
nicy sow ieccy  Z yków  i T ro p in  
ustanow il i  rekord  ś w ia to w y  lotu 
balonem  na czas, lecąc  z M o ­

skw y do Karakostanu .
P o zo s ta w a l i  oni w  p ow ie t r zu  91 

godz. 35 min O b ję tość  ba ionu wy­
nos iła  2200 m. sześć.

i i  materiałem wybuchowym

Olbrzymie rabunki
w  N .  J o r k u  I C h ic a g o

N O W Y  J O R K .  21. 9. ( P A T ) .  
N a  jedn e j  z p łówmych ulic  N o w e ­
go Jorku dokonano napadu na 
sklcn ju b i le rsk i .  B an dyc i  zw ią za ­
li w ła ś c ic ie la  sklepu o ra z  dw óch  
eksped jen tów  i lio zrabow an iu  
kosztow ności na sumę 20 tys doi 
zb ie g l i  sam ochodem.

Jednocześn ie  na g ie łd z ie  pap ie ­
rów w a r to śc io w ych  o t rzym an o  oa 
j i d n e g o  z m ak le rów  w  C h icago  
w iadom ość ,  że z m ieszkan ia  n ie ja  
k isgo G e o rg e ‘ a H o r m r la  w  Bevar- 
lu H i l l s  w  K  i l i fn r n j i  s k rad z :ono 
p ap ie ró w  w a r to śc io w y c h  p ew n e ­
go zn anego  koncernu am eryk ań ­
sk iego na sumę przesz ło  500 tvs. 
d o la rów  S zcz egó łó w  te j  k ra d z ie ­

ży  n a raz ie  brak

Stan wyjątkowy w Cieriicku
tze s i nie D o zw o lili na M sze św .

z a  d u s z e  ś .  p .  t w l r k i  i W i g u r y
M O R A W S K A  O S T R A W A  21. 9. o rganom  ża n d a rm er j i  na jos tr ze j -  

( P A T ) .  W  zw ią zku  z z a m ie r z o - , sze  po lecen ia  n iedopuszczan ia  ni- 
ną p rz ez  ludność  polską  na Slą- kogo do grobu  lo tn .ków .
sku zao lzańsk im  c ichą  p ie lg r zym  
ka do G óry  B oh a te ró w  w  C ier l ic -  
ku, w  m ie js c o w o śc i  zakazane j 
p rzez  w ład ze  czeskie  u roczys to ­
ści no rm a ln e j ,  w ła d ze  czesk ie  o- 
g lo s i ły  stan w y ją tk o w y  w  te j  m iej 
scowośc i na dz. 22. O g ło s zon y  
stan w y ją tk o w y  zab ran ia  przybv 
w an ia  i zn a jd ow an ia  s ię  w  Cier- 
l icku n a w e t  w  d robnych  grupach, 
ludziom, k tó r zy  za m ie rza l i  oddać 
hołd swym  i P o lsk i  bohaterom  

O g łoszen ie  stanu w y ją tk o w eg o  
w  C ier i icku , u n iem o ż l iw ia ją c e  lud 
ności* po lsk ie j  oddan ia  n a w e t  n ie ­
m ego  hołdu, w y w o ła ło  na całym  
Śląsku zao lzań sk im  w .e lk ie  wzbu 
rżen ie .  Czeski s ta ros ta  c ieszyńsk i 
G e l la  w y d a ł  p o d w ła d n i  m scbie

C IE S Z Y N .  21. 9. ( P A T . ) .  —  
D o  czesk iego  C ieszyna  p rz y b y w a  
w  da lszym  c iągu  wojs.ee i żan- 
da rm er ja .  D z iś  p rzyby ło  p rzesz ło  
500 żan darm ów  o raz  jed en  po­
c ią g  pancerny  j p rzesz ło  50 sa- 
m ooh oaów  p a n ce rn i  ch. C a la  g ra  
ntoa j e s t  s i ln ie  ob s taw ion a  żan­
darm er ią .  Co 3 k i lo m e try  stoi j e ­
den sam ochód pancerny .

W  dniu ju t r z e js z y m  ludność 
p o lsk iego  C ieszyna  ma zam ia r  
u rząd z ić  w  hote lu  „ P o l o n ia "  m a­
n i f e s ta c ję  ża łobną spowodu r o c z ­
n icy  śm ierc i  Ż w irk i  i W ig u r y ,  
P o la c y  z nad O lzy  l ic zą  s ię  z 
zam kn ięc iem  w  dniu ju t r z e js z y m  
hote lu  „ P o lo n ia " .

V l E D E N ,  21 9. ( P A T ) .  P o c z ta  
w  L m z u  o t rzy m a ła  10 p róbnych  
sk rzynek  do l is tów , a d reso w a ­
nych  do zn anych  osob is tośc i w  
L i r z u ,  m in. a rcyb iskupa  W a i tza ,  
n acze ln ego  redak to ra  . .Sa lzburger  
C h ro n ik "  B te inw endera  o ra z  p i ­
sarza  J o z e fa  Luxa .  P o n ie w a ż  u- 
rząd  poczto  W  p o w z ią ł  p o d e jr z e ­
nie co do tych  p rześy ł th ,  d y r ek ­
c ja  p o l ic j i  z w ią zk o w e j  w  L in zu  
za r ząd z i ła  zbadan ia  tych p r z es y ­
łek.

Pod czas  c tw ie r a p la  jed n e j  z 
p rzesy łek  p r z e z  inspek tora  oo l i -

c j i  k ry m in a jn e j  nastąp iła  e k ^  
p loz ja ,  p rzyczem  inspek tor  zo­
s ta ł c iężko  r?nny .  Jak  następn ie  
s tw ie rdzono ,  p c zos ia łe  9 p rz es y ­
łek za w ie ra ło  r ó w n ie ż  m a te r ja ł  
w ybuchow y. D a , sze dochodzen ie  
ustaliło , że w  -Salzburgu z o rg a ­
n izow an o  n iew ie lk ą  g ru p ę  zw o ­
len n ików  narodow o - s o c ja l is ty c z  
nych, k tóra od d a w n a  dąży ła  do 
zak łócen ia  spokoju p rz ez  akty  
t e ro rys iy czn e .  P r z y w ó d c y  te j  
g ru p y :  p iew ien  s to la rz  i s zew c  
z Sa lzburga  uc iek li  do N iem ie c

„Elastyczna gąsienica*"
Ciekawy wynalazek w dziedzm e lotnictwa

Pijany maszynista pwadził pociąg
Chwile grozy ne dworcu w Sosnowcu

■SOSNOW IEC , 22. 9. ( te j .  w ł  ) .  
W c zo ra j  l ic zn i pasaże row ie  na 
dw orcu  g łó w n y m  w  Sosnowcu 
p rzeży l i  ch w i le  p ra w d z iw e j  g ro ­
zy... N a  dw orzec  za jech a ł  loka l­
ny p oc ią g  osobow y  od s trony  Dą­
browy, k tó ry  za t rzym a ł  się. cze­
k a jąc  na sygn a ł  N a g l e  w  p ew ne j 
ch w i l i  p o c ią g  ruszy ł  bez sygna-

od d yp lo m ac j i  g en ew sk ie j  op in ja  
szerok ich  mas w  Europ ie ,  to  p rze  
d ew szys tk iem  —  o g ra n ic zen ia  za 
kresu ew en tu a ln e j  w o jn y .

M . Grz.

i łu  w  s tronę  S zop ien ic  i z każdą 
sekundą nab iera ł  rozpędu, zb l i­
ża ją c  s ię n ieuchronn ie  do . kata­
s t ro fy .

I N ie  w szy scy  p asaże row ie ,  z n a j ­
d u ją cy  s ię  na peron ie ,  zdaw a li  
sobie sprayyę ze s traszne j  sy tua­
c j i ,  jed n ak  g d y  n ie b e zp ie c z eń ­
s tw o  za u w aży ł  z a w ia d o w ca  sta­
c j i ,  w y b ie g ł  z biu^a, d a ją c  p r z e ­
r a ź l iw y  sygn a ł  o s t r z eg aw czy .

W ś ró d  pasaże rów  zapan ow a ła  
panika, lada  ch w i la  bow iem  od 
strony K a t o w ic  m ia ł  nad jechać  
poc iąg ,  to te ż  k a ta s t ro fa  zdaw a ła  
się b yć  n ieun ikn iona . W  os ta tn ie j

c h w i l i  j e d n a *  pom ocn ik  m a szyn i­
s ty  z o r jen to w a ł  s ię  w* sytuac ji ,  
skoczy ł  dó ham ulca  i od epch n ą w ­
szy  sw ego  szeta , p o c ią g  za t r z y ­
mał.

D z ięk i  temu un ikn ięto  strasz 
ne j ka tas tro fy  Jak  s ię okazało, 
m aszyn is ta  F ra n c is z ek  Zagórn iak  
będąc kom p ietn ie  p i jany ,  rue zda­
ją c  sob ie  s p ra w y  z tego, co robi, 

i u ruchom ił  parow óz.
M aszyn is ta  został zaw ieszon y  

w  czynnościach , zaś poc iąg  da- 
■ le j  p oprow adz i ł  m ie js c o w y  
chan ik  *—

me-

D otych cza s  sam o lo ty  do s ta r to ­
w an ia ,  lub lądow an ia  m u s ia ły  po ­
s iadać  o d p o w ięd m e  te ren y  rów*- 
nc i tw arde ,  w ra z ie  zaś p rzym u so­
w ego  ląd ow an ia  na n ie o d p o w ie ­
dnim te ren ie  narażone  były  na 
ew entu a lna  uszkrdzen .a .  lub ro z ­
b ic ia .  —  O becn ie  —  m echan ik  f i r  
my „P o ls k i  F ia t " ,  F e l ik s  M i la k o w  
ski, w zam ;an  dotychczas  u ż y w a ­
nych kól skonstruow ał (p odobn ie  
jak  u c z o ł g ó w )  koła gą s ien ic ow e  
do podw oz i  sam olotów  i na zw a ł  
jc  „ e la s ty c zn ą  gą s ien ic ą " ,  g dy ż  
każda stopka p ra cu je  indyw idu  
aln ie.

P r z y  zas tosow an iu  kół g ą s ien i ­
cow ych , lądow an ie ,  lub s ta r to w a ­
n ie m oże  odbyw ać  się na te ren ie  
pok ry tym  śn ieg iem , p iachem , m ięk

ką zao raną  z iem ią , lub b ło tn i­
stym. P o za  tem  Koła g ąs ien icow e  
pos iad a ją  p o d w ó jn ą  a m o r ty za c ję  
tak skonstruowaną , że  po zw a la  
sam olo tow i n a dzw ycza j  m iękko lą  
dować, t. j .  bez w s trząsów .

Pom im o ,  że w yn a la zca  zatru  
dniony j e s t  w au tom ob il izm ie ,  
lo tn ic tw o  jednak , n iem n ie j  gc ,  j a ­
ko m echan ika  in teresu je ,  pon ie ­
w a ż  p rzez  k i lka  la t  p ra co w a ł  p rzy  
s i ln ikach  sam olo tow ych  za g r a n i ­
cą i w  kri ,u, w  P a ń s tw o w y c h  Z a ­
k ładach Lo tn ic zych .

P r z yp u s zc za ć  na leży , i ż  w y n a ­
lazk iem  M H aknw sk iego  z a in te re ­
su ją  się s f e r y  fa ch o w e  i, po zba­
daniu, w yd ad zą  op in ję  co do m o­
ż l iw o śc i  zas tosow an ia  w  p raktyce  
kól j e g o  pomysłu.

Jeszcze naugół pogodnie
W Tatrach i na Podhalu wś?tr hafny
W c z o ra j  popołudniu  panowała  

r,a z iem iach  polskich pogoda s ło­
neczna i stosunkowo ciepła, o s ła­
bych w ia trach , p rzew ażn ie  zacho­
dnich. T em pera tu ra  o g. 14-ej w y ­
nos iła :  15 st. w  L id z ie  i Pucku, 
16 w  Gdyni, 17 w  Grodn ie , 18 w  
W i ln ie  i P ińsku, 19 w e  L w o w ie  i 
ł.ucku, 20 w  W a r s z a w ie  i Lu b l i  
nie, 21 w  Grudz iądzu  i T a r n o b r z e ­
gu, 22 w  Pozn an iu  i P rz em yś lu ,  
c ra z  27 st. w  C ieszyn ie ,  

P r z e w id y w a n a  p og od a  na d z iś :  
W i leń sk ie ,  P o le s ie ,  W o ły ń ,  P o d o ­

le, P okuc ie  i M a łopo lska  VI i „ h o  
dnia —  naogó ł  jes zcze  dość Dogo­
dnie. tem pera tu ra  bez w iększych  
zmian, u m ia rkow an e  w ia t r y  po łu ­
dn iow o  - w schodn ie  i p o łudn iow e . 
D z ie ln ic e  pozos ta łe  p oc zą tko w o  
dość pogodn ie ,  poczem  p rz e jś c io ­
wy w pros t  zach m u rzen ia  aż do 
d eszczów  g łó w n ie  w  dz ie ln icach  
zachodn ich .  U m ia rkow an e ,  chw i 
lam  porywnste, w ia t r y  po łudn io ­
w e  - zach odn ie  i po łu dn iow e  W  
T i  trach  i na Podha lu  w ia t r  hal 
ny.


